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W i a d o m o ś c i  z i g i a n i c z a r

1 11 d y e W s c h o d n i e .

Gazety L o n d y n a fc ie  zawierają ce db* 
łtępuie:

„Pew ien O flicer Angielski z K a l k u t y ,  
^tóry do przyiaciela swoiego w A n g l i i  mi - 
*zksiaoogO pisał, wystawia woynę Anglików ze 
2br0 j,nynii rozbóynifcami, których P  in d  a r  i e- 
5»rni e e w ia , za waźnieysaa , aniżeli o ntey 
**zwyczay sądzą ,- donosząc między innemi co 

; „W ed łu g  urzędowych doniesień 
**• Tomasza H i & l o p a ,  miały kolumny Fi n-  
®* r i e s e w podczas ostatniego napadu ©koło 
®3,ooe koni. Odwrót swóy zasłaniali zawsze 
Piechotę i iazdą. Prowadzili z  sobą przeszło 

mihion funt. szterl. (10,000.000 Z R .)  war­
tości w z ło c ic , srebrze i droguh kamienia jb , 
*by żołnierzy do ce  raz nowych dzieł zapalać. 
*̂d szpiegów swoich miewali naydokładnieysste 

'''•adomości o poruszeniach wóysk naszych, ob­
chodzili ie z daleka, przecinali ich zw iązki, 
pokonywali rabunków', i zmykali prędzey, an,- 

oiiśmy wiadomość o ich zamiarach otraymy- 
.'łab. W ojsko E m i r a - C h a n a ,  lub-ić mniey 
,c«ne i insczey urządzone , iest przecież ker- 

PUsem, który z rabunku źyie. Przeciw ko nie- 
P^/iaciołom teso rodzaiu, należy iak nayspie- 
**niey przedsięwziąć naydzieln:eysze i naysku- 
®cz«iieysge środki, aby ich od granre naszych 

pędzić ; słabe bowiem i błahe postępowanie 
■ r o,ii>i ;żyj0gy tylko ich śmiałość, i wystawiłoby 

&s nareszcie na dyskrecję- enychże.**

Ameryka Hiszpańska.
Rząd powstańców Wenezuelskich, wydał 

?P'*r*ądzetiie na korzyść rękodzieł Angiei- 
łch , ktorego wstęp tak opiewa:

Ą »> Władza wykonawcza Rzeczypospolitej 
" tp e.®®.* u e 18 k i e y , chcąc W ie  lk ie y  B ry - 

k jDlł * 2  je d n o c z o n y  ni S tan o m  A rn ery- 
. .  Pó-łnoeney okaz/ ć wdzięczność ewoig za 
Ców"*Q& £ hiką w ostatnich czasach wyehod- 
r  . przyjmowały ,. i za ś-jislą. neutralność, 

QrS pomifcnione Państwa przez to zaclrowy-

wały, ie okręty nasze do portów swoich wpu­
szczały i z nr.szą banderą tak , iak z bandera 
■ieprzyiacioł naszych obchodziły się, —  uchwa­
la i stanowi co nsstępuie<“  Główne rozporzą­
dzenia tego wyroku są, następuiące: Wszystkie 
produkta Angielskie i  Północno-A mery kańskie, 
mogą do portów Rzeczypospolitey za ople tą 
po 6 od. sts bydź wprowadzane (inne Narody 
opłacaią po 17 od sta) ; dowóz broni, arnum- 
cyi i żywności naypotrzebnieyszey, iest zu­
pełnie wolnym; okręty ponuemoaych Narodów 
maią bez naymnieyszey opłaty cłowey z por­
tów Rzeczypospolitey odbiiać, irh zaś Pod di ni 
pod opieką Rreozypospolitcy nayrozciągley- 
s&ych swobód obywatelskich i religiynych oży­
wać. Riiąd Wenezuelski nie chce tych dowo­
dów przyiaźni na te dwa Narody ogranicuaę, 
lecz przyrzeka i cbowięanie się okazać wdzięcz- 

. ność swotą podobnymże sposobem każdemu in­
nemu Narodowi, który się na stronę Rzeczy­
pospolitej oświadczy , nie wyłąezaięc nawet i 
H is z p a n i i ,  ieżtli się ta swoiego systematw 
uiarzmLnia zrzeknie.

B r a z y l i i  a i P o r t u g a l i  ia.
Listy z P e r n a m b u c o pod d. 7. Czerwca 

.(nmieszczone w gazetach Londyńskich) dono­
szą : że przywrócenie Rządu Królewskiego ob­
chodzono- tam przez oświecenie domow i  inne 
uroczystości; źe maytkowie wpadłszy do tego 
miasta z wojskiem Rrólewskiem, wycięli wszyst­
kich w pień w pałacu- rządowym,. w którym 
Naczelnik powstańców Ma r t i n  es- mieszkał.

Dnia 3o. Lipca odebrano znowu w L o n ­
d y ni e  nowsze wiadomości z F e r n a m  bu co.  
Wsadzono iuż na okręty głównych spiskowych,, 
i zawiozą ich do B a b  ii’. List ieden donosi r 
że między nimi znaydować się ma takie ŁMar­
t i  n e s ,  którego z i8stu Xiężami w lasach schwy­
tać miano. Oczekują w P c r n  ambuccr  no­
wego Gubernatora z  R io  - J a n e i r o , ,  gdyż; 
dawny za postępowanie swoie podczas- wy-  ̂
buchnięcia buntu do ©d p o wi e dz ialności po- 
ciągnionym został. Głoszą , ie  powśraticy w 
ostatnich dniach panowania sweiego chcieli da­
rować wolność wszystkim niewolnikom (M-urz-y-

n



— . 5 3 4  5 8

nam), lecE Ł-e nie mieli !uź czasu do wykona­
nia tego środku, który im rozpacz podawała.

Z jiowodu ostatniego spieku w L i z b o n i e ,  
uwięziono także kilku Xięóy.

W i e l k a  B i y t a n i i a .
Dnia 29. Lipca odprawiła się w L o n d y ­

ni e  reda gabinetowa w Wydziale interessow 
zagranicznych. Doniesiono Lordowi C a s t l e -  
r e a g h o w i , co się na niey stało; nie mógł ol- 
bowiem'bydź obecnym dlc-rany z ukąszenia 
psa, przez którą w łóżku leżeć musi.

Ci, którzy naleśs do rozruchu w S p a a -  
f i c l d s ,  dali w L o n d y n i e  d. 3o. L ip ca  obe­
rży pod K o r o n ą  i K o t w i c ę  ucztę na Co osob, 
-aa ktorey siedział P. ł i u n t  na pierwszem raier- 
scu, a obok niego C i a r k ę .  P r e s t o n  przybył 
w zieloiiey sukni z szkarłatną kamizelką. Speł­
niano między innemt następu.ąc*/ zdrowia: 
„Niech żyie Konstytucya Aagielska! —  Oby naj­
wyższa władza Ludu wkrótce przywró .ona zo­
stała ! —  Niech żyią Sądy Przysięgłych; óby 
tych zawieszono , którzy ie zawiei iaia ! Oby 
w A n g l i i ,  S z k o c j i  i I r l a a d y i  usiał han­
del białymi niewolnikami!

Zdaie się , iż Sądy Angielkie działaią W 
krew zawieszeniu aktu l l a b c a s - C o r  pus. Kto 
iest oskarżony o bunt lub zdradę Kraiu, może 
kycye pewnym, iż za niewinnego uznanym zo­
stanie. W  i o r k a  stawiono 4recb buntowników 
z  l l u d d e r s f i e l d u  przed-Sądem. Szło o to , 
czyli ci Indzie należeli do tłumu , z pośród 
którego wystrzelono kilka razy do patrolu mi- 
łicyi ? Oświadczył Sąd, iż nie należeli. Po­
dobnież stawiono przed tymże Sądem 5 innych 
buntowników, oskarżonych o zabranie broni z 
pewnego domu w H o w l e y .  I tych uwolniono. 
Z  drugiej strony, Sądy Angielskie ohazuią wiel­
ką surowość za inne występki. Pewnego ko­
miniarka , który użył nletniego chłopca do 
niebezpiecznej roboty , tak daleee, iż się ten 
chłopiec zran ił, i z tego um arł; niei&kiego 
M o l es a ,  który przez zemstę skład siana 
podpdił; 10 rozbójników; wszystkich tych 
skazano ua śmierć.

F r a n c y * .

List z P a r y ż a  pisany d. ao. Lipcs, za­
wiera co n%stępui®: „Proces przeciwko wy­
dawcom pisma peryodycznego pod tytułem 
C e n z o r  E u r o p e j s k i  (Censeur Europecn) , 
zaymuie obecnie w wysokim stopniu uwagę 
Publiczności. VYydawoy tego pisma posmdaią 
clifr^kter i dostatecznie znaią tok prawa, aby 
Sądownictwo przynajmniej co do formalasści

w niesłuszność, zaplątać. Zaraz z: początki: 3ł  
dowód tego. Zagrabienie ioh dzieła miało n® 
w  przeciągu 2$ch gadzin przez woźnego byd® 
oznaytaionam; woźny atoli, któremu ta czynność 
zleconą była, zdał ią ( iah ci IchniościoWi®, 
częstokroć czynią ) ną ’ trzecią osobę, którą 
wydawcy C e n z o r a  ledwie co-spostrzegłszy! 
natychmiast iako nieupoważnioną schwytali 1 
Kommissarzowi Policji oddali. W. podobnych 
przypadkach iest prawo -bardzo surowem, 1 
łatwo mogłoby dla tych obydwóch Aaufitryono^ 
bardzo źle wypaśdź- —- Kilka eseraplarzó^ 
trzeciego tomu C e n r o r a  tószło Władz uwagi* 
i lata z rąk do rąk. Treść iego , o które? 
dążenia z resztą tu sądzić nie należy, iest 
w krótkości następuiąoe. i.) Rękopisna z w?* 
spy S. H e l e n y ,  który iedni Panu Pomraó* 
r e u i l o w i ,  inni zaś' B o n a p a r t e m u  przyp*' 
susa. P. C # mte test ostatniego zdania; ponie* 
waż , iak twierdai, nikt inny nie byłby w sta?1 
nio pisania takowych haniebnych rzeczy ( t u r '  
pi t udes) .  Powód iest dosyć mocnym, lec* 
dla nas nie przekąsywsiącym. .Pismo zbiiaiącó 
ten rękopisie, które P. C s u t t  ułożył, tebm* 
wprawdzie nienawiścią, którą oddawua ks Bó' 
n a p a r c i e  pałał, lecz czyli przez to zuł< 
szczyt wrażenie, które rzeczony rękopism * 
stronników spraw ił, to inne pytanie. Rękę* 
p.sm ten iest zapewne pswodeaę zagrabieni* 
dzieła, a proces może rozstrzygnie: czyli pod* 
stęp księgarza w rozszerzaniu dzieł zakaz** 
nych pod płaszt sybiem dodanego pisma zbii*' 
iącego, prawnym iest albe nieprawnym. Podo* 
bne ebiiania przynoszą ieszcBe tę szkodę, i® 
wszystkie owe texta, których nie tykaią , \0', 
twierdzać zdaią się. 2.) Pisemko o EkonondJ 
rządowej, przez P. St. S i mon.  Nadużycia * 
niedorzeczne wykładania zasad tey nauki» 
które iuź ■ w dawniejszych podobnych pisę*9'* 
kach P. S i m o n a  spostrzegano, iuź same pr*e* 
się byłyby C e n z o r o w i  cios śmiertelny zadały* 
gdyby wydawcy zmniejszeniem pokupu pr*f' 
strzeżeni, chorągiewki sweiey wcześnie 
byli obrócili, i do swoiego właściwego , a dl* 
czytelników powabnego systomatu krytykował51* 
czynności Rządu, nie powrócili. Do tey rfl 
bryki należy. 3 .)- Pisemko P. D u n o y e r a  f 
ustawie finuosowey z roku i8-i7go, w które19 
powtórzone są zarzuty iui podczas rospr®** 
Izb prawodawczych Ministrom ozynńtne, a ** 
ko środek zsnnieys/.cnia wydatków na»*y;.b f T°. 
ponowrnetn iest naycelniey oddalenie 0*?® 
120,000 cudzoziemców, którzy warownie
icszcze trzyutaią, a z murów onychże , 
autar tw ie rd z i, w iednysnże czasie wszy 
Narody Europejskie uciskają. T ą iest P- ®
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®0y e r  oczyw iście niespraw iedliwym  przeciw - 
*0 Minisfsriurri, które p rzez zdziałanie odwro- 
J11 3«,eco lu d z i , nadzieie nasze iuź pokrzepi- 
*0. M inister Woymy iest rów n ież pisedm iotem  
Pocisków ie g o ; piornnuie ón p rzeciw ka 3fecśu 
hnliionona bezpraw nych w ydatków ie g o ,  prze­
ciwko trw onieniu pensyi n iez liczo n ych , prze- 
c,who w ypłatom  w goto w iźn ie , k tóre m iędzy 
^ 'e g łc ś c i p o ło żyć i assygnacyami sał»tw ićby na­
jeżało. T e  oskerzenia^ nalasły pochwałę n wic- 
jQ lu d z i; w ielka atoli iest rożniea zaczepić 
^inistra, a jirzyganiać całemu M inisteriura, 
*e w ię c e j n ie dok..salo. luboć p rzez samą *no- 
*alną dzielność swoią iuż znaczny ciężar swa* 
Jjfo, i samo siebie iako ręhoyroię za L ud  
Francuzki ofiarow ało. —  Dw a artykuły tiahtu- 
jj  o wygubieniu w n ków  i świń d z ik ic h , za 
^órCmi niektórzy ze  S zlach ty  pbstaią, aby po­
tem mieć rozryw k ę polowania ną nich. M oże 
J® niegdyś ze  w szech miar b»ło po szlaU iec- 
*u, i przystoi miłośnikom feudalności; tymcza- 
®fem znamy osoby bardzo dobrego red a  ssla- 
R e c k ie g o , k tóre tey rozryw ki kilkanastu pani. 
®*ów. wiey&kieh nie dzielą. —  Jedno z  pise­
mek następujących traktuie •  n iepodległości
Iłis z p a ń s k i e y  A m e r y k i  p o ł u d n i o w c y
* B r a z y l i i ,  i nie iest bardzo intercssuiącem. 
'" P o d  napisem: P r B e d r a i o t y  r e i i g i y n e  , 
8)1ayduią się objaśnienia o pochodzeniu pewne- 
£® l -:tu , który w B o r d e a n i  znaleziono, a 
®tóry wydrukowany jest w egim numerze pi.

pod godnym uwagi tytułem: „Odwołani© 
lę i wyznanie Plebanów, którzy się b łędów , 

‘akie podczas rewolucji wpadli, i w o l n o ś c i  
" o ś o i o ł a  G a l i i  k a ń s k i e g o  w y p r z y s i ę -  
kaią.o pja fcciicu znayduią się spory mieszkań­
ców w L i l i i  e s  O tli cera mi rozmaitych puł- 

a szczególniej 'ze strzelcami Wandeyski- 
***' t o gościnne rclle T a i m y  w L i l l e .  Spreecz- 
ftnść miedzy stałem Władz postępowaniem, 
jHstwem i roztropnością mieszkańców w L i l -  
e i a wcale różnircemi się cnotami owych Of- 

“ cerów, czyni nam wprawdzie nieraypodchle- 
®niey6ae wyobrażenie o spo-ssbie mTślcnia tych 
°«atoich. Z resztą zdaie się, że ten wypadek 
..bardzo hy\ dogodnym C e n z o r o w i ,  aby się 
*c swoią niedhęcią ku wszystkiemu, co się 
^Gysbowom nazywa, wynurzyć. —  O'skutkach 
p§° processu przeciwko C e n z o r o w i  d*nie- 

*temy poźniey rozmaite raeczy; processa bow(em 
®S® rnzdza*u są bardzo t. udno, i potrzeba' 

fotróynie mieć słuszność, aby w takich przyp*d- 
c“  Publiczność na swoią »r*»ę przeciągnąć.

. Jedna z gazet Szwajcarskich donosi a 
Ł 4 f idunn pod d. 39. L ip ca, co następuje:

„Badaią tu wciąż leszcze spiskowych, ale 
nie można niczego od nich dociec. Albo 
nic uie wiedzą-, albo o niczem wiedzieć nio 
chcą. Wszyscy związani są przysięgą i, groźba, 
mi , 'a gdyby który z nich t-iemnreę w ydał, 
naowcza* dopełnionoby zagrożoną zemstę na 
przynależących iego. Dcia 2ygo ścięto O u d L  
n a ,  a razem z  nim jednego chłopca 16 lat 
wieku maiącego, który r. pistoletem w . ręku 
ładzi do wołania: „ Y i r e  N a p o l e o n ! 16 pr zy« 
muszał. O u d i n  był naczelnikiem bandy, ale 
nic przed świercią swoią nie wydał. Wszyst­
kie sposoby i środki , jakich używano, aby 2 
niego co wyczerpać, zostały bezowocnemi. W  
więzieniu słyszano tylko , iah straszliwie szka­
lował B u r b o n ó w .  Inni , '  których tracono , 
iessaze na rusztowaniu krwawą zemstę e.ipo« 
władali , lecz wszyscy zanieśli taicmoicę ze sê  
bą do grobu. Najgłówniejsza zagadką iest, i  
będzie to : .„G dzie, i kto iest ten , i gdzie, i 
kto są owi , Którsy wszystkim tym licznym ban­
dom przewodniczyli i płacili? Wieśniacy i ro­
botnicy , którzy do band powstańczych należe­
li , otrzymali byli z góry i w gotowiźnie żołd 
dwudziestodniowy. O u d i n  i wszyscy, których 
stracono, nie mieli sami żadnych pieniędzy. 
Ktoż im i© dodawał ? O u d i n  był Officerera 
połowę żołdu pobieraiąćym, i co do swoiey 
osoby znajdował się w najsmutniejszych oko­
licznościach maistliowych. Burmistrz Lusduń.

• » • t i
ski Hrabia F a r g u e s ,  litory się do odkrycia 
spisku rzetelnie przyczynił, poróżnił się był 2 
Hommissarzam Policji S a i n e r i l l e ,  który na 
kilka dni przed wybuebnieniem buntu do Pa- 
r y ż a  był Wyśćehsł, i sam ze swoiey strony usta- ; 
row ił własną Policyę , którą do działał noś i ł  
doprowadził. Zarzucają S a i n e r i l l e  w i ta od­
dalenie się właśnie w t»wey chwili tak stanowią- 
c e y , twierdząc, że albo o spisku wiedział, a. 
wóweeas iest zbrodniom , albo że o nim nic 
nie wiedział, i że w tyra razie nie iest takim 
Kommissarzem Policyi , iakim bydź powinien. 
\yielu iest tego zdania, ze 3 a i n e v i i l e  nie 
iest wprawdsie Współsprzysiężouym, że jednak 
spisek ułatw ił, albo tak mówiąc sprzyiał ro« 
przez to , iż na wszrstho przez liberalne oku­
lary swoiego Szefa D e c a s c s a  patrzył. Pewna 
iest zresztą, że w ciągu owych stu dni wiele 
urzędów, które mc w P a r y ż u  ofiarowano, 
odrzucił, na co się rbeeuis- bardzo odwołoie. 
Wielu .weszłow-afiych powołało S a i n e v i l l a  
iako wspotwinowaycę. V a l e n ę o t  wyznał, 
io  był plan zmienić wszystkie Władzo Lug- 
deń->fcie, wyjąwszy S a i n c v i l l a ,  którego za 
iednrgo ze stronników swoich podał. V  a n- 
i t m e e ,  S e u l t  i  G r o n c h j ,  zostali przesuń
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Łe* ogródki iako współwinowaycy do proto­
kołu podani. “

S z w  a y c a r y a.
 ̂ Na s z t e r n a s t e m  posiedzenia Seymu 

Związku Sewaycarskicgo dnia 24go Lipca, ro­
zprawiano między inncmi także i nad tem , źe 
Xi-ężna St. L c  u .(była Królowa Holłenderska) 
w tym Kra i u osiadła. Wiadomo, że ta Xięźna 
za zezwoleniem Rządu Kantonu T o  rg a  w s k i e ­
g o ,  zamek A r e n a b e r g  nad Jeziorem Bo- 
d e n s e e  kupiła. Rząd głównego Kantonu Zu- 
r j  c h s k i e g o  poczytał to za rzecz sprzęci, 
wiaiącą się uchwałoui Seymu, które r. i 8 i5gO 
przeciwko pobytowi Xiężney St. L e u  wydań *, 
i domagał się od Rządu Kantonu f o t g i H .  
skiego , aby Xićżnie zamieszkania- i saknpiema. 
posiadłości ziemskich nie dozwalał. Teif zaś 
nie przystał na to żądsnic, zapewnisiąe ,  że 
tymczasowo o pobycie Xiężncy, St. L e  u mowa 
nie będaie. W  tyra kształcie został ten przed­
miot na .Seymie wytoczonym. Przez szacunek 
dla "Władzy związkowcy wystąpił Poseł Tor- 
gawskii na usprawiedliwienie postępków Rządu 
Kantonu swoiego , przedstaauaiąe » że nienias* 
żadnych formalnych i stałych uchwał z roku 
»8i5go, lec* że wtedy szczególnie tylko tym­
czasowe rozporządzenia policyyno wydano j a 
przeto w nosił, że przedmiot ten od upoważ­
nienia i praw udzielności Rsatonu Zawisł, oraz 
domagał s ię , aby w tey mierze nie seymowa- 
s a ,  do.iaiąe , że  tu raz na sawsze wcale nie 
idsre o rzeczy wis e zamieszkacie Xięzney tjt. 
L e u  na dłuższe łata, i że gdyby wewnętrzne, 
albo zewnętrzne stosunki takowe także i  poż- 
r.iey w  oczach Kanionów w niebezpiecznym św e- 
tle wystawiać |miv>ły ,  Rząd tego związkowym 
tr.bnąe duchem, każileg*. czasu własnemi środ­
kami zaspokoienie sprawi J na przypadek zas , 
gdyby się ternu sprzeciwiona, podał do protoko­
łu  zawanrwanio praw Kantonu swoiego. W.ęk- 
aza liczba P-słow był* tego zdania, ze o *w a- 
Sy w roku z8 i 5 . przeciwko oddalony m. z F  r a n- 
e y i  u-zeslnikora o-woczęśfijn h nics-pokeiew wy­
dane. icszczo w mocy swoJ-y zostają, i przy­
chyliła sin przeto do zdania Rządu głównego 
Kant* mt. Siedninsście głosów , a> między me­
so i niektóre z zawarowan:eu» ratyfikacji oświad­
czyły i „  Że po-raieni-ne uchwały seympwe * 
Koku [8 s5 ,.*»  t r w a j ą c e  i w m-ocy s w o ­
j e j  b ę d ą c e  uważać, a zatem Kanton T o r -  
g a w * Ł i  wezwać naieay,aby ich przeciwka Xięż- 
sóe St. Ł e  u dopełnił. (Według doniesień st 
K o n s  t »»e y  i' *  dnia- s3-go> Lipca,, opuściła i-uż 
Xiężp* St,. L e n  okolicę tameczną, i wyjechała- 
do A ug s k a r  g a-, gdzie bardzo piękny dom 
kupić iiuaia-Jf

W i o c h y ,
Gazeta P a r m e ń s k a  z  dnia 3 1. Lipc* 

zawiera nas ępuiący u r z ę d o  wy  artykuł:
„Kilkanaście gazet zagranicznych umie­

ściło co notępuie: „Artykuł typy aktu K o 0' 
„ g r e s s u  W i e d e ń s k i e g o  względem 
„ P a r m y  i  P r a c c n c y  ( z  którego, iak wśado- 
„in o tyle wyniknęło trudności, że H is  * p a ni i * 
„f-dmówiła sweiego podpisu rzeczonemu Akt®' 
„w i ) , został teraz dopełnionym. Przez uroO' 
„ w ę , podpisaną w P a r y ż u  przez PełnomO* 
„cników  wymienionych w rzeczonym artykuł* 
„D w orow  Austryacktego ,  Uossyyskiego , FraU' 
„cuzkiego, H iszpańskiego, Angielskiego i Pru* 
„sk iego  , postanowiono: oby rzeczone Xięstw* 
„p o  śnuerci Nuyiaśmeyszey Ces. rzowey Mary *  
„ L u d w i k i ,  praypadły Nayiaśnieyszey Infant' 
„ c o  M a r y i  L u d w i c e  (n iegdyś Królów®/ 
„ H e t r u r y  i > i iey Następcoqi, pochodzącym 
„p rosto  z męzkiey linii estępney, z wyiątkiea* 
„Powiatów nad lewym brzegiem P a d u , ’ wp«' 
„daią.ych w Państwa J. C. K. Apostolskiey Mo' 
„ści (co  iuż w Akcie Kongressu obwarowań et® 
„zostało). Gdyby wyż rzeczonych Następców 
„*  męzkiey lind zstęaney nie było ,  tedy pra' 
„w o  do  posiadania tych Xięstw przeydzie snu' 
„wu *a Dorn A u s t r y a c k i  i Króla S a r d y ó '  
„ s k i e g o  Tym-ZuSt-m obeymie Nayiaśnieysz® 
„Infantka M a r y  a L u d w - k a  przyrzeczone ie/ 
„w  Akcie Kongressu X>ęstwj L u c c a ,  i .trzy' 
„m a oraz z .leg łe  docnrdy 5o-n,ooo franków, 
„obiecane oneyże w tylekroć rzeczonym  Ak' 
„ c ie . W resz ie przyznano A u s t r y i  praw® 
„utrzymywania ustawicznej osady w ważncf 
„twier- zy P i a c e n z a .  W  skutku tey umoW/ 
„ p r z y s t ę p u j e  H i s z p a n i i  a ‘ bez iadncg® 
„dalszego zastrzeżenia do Aktu kongressoweg®, 
„podpisanego w W i e d n i u  d. q . Lipca t8 i5 .‘ ‘ 
—  -Cieszy nas to (  takie są dalsze wyraz/ 
urzędow ego artykułu w gazeeie P a r m e ń '  
s k i e y ) ,  że Współobywateli- naszych zapewni*3 
m ożem y, iż zatwierdzenia pomieuioney u m f 
wy oczekiwane są iest.cze tylko od sześci® 
D w orow , które ha mocy artykułu q5 Akiu ko®' 
gressówego , d-> tego przyłożyły się. Tak wi?c 
zupełnie uspokojeni iesteśmy o  trwał* śei pa'  
kowania Nayiaśnieyszey Pani n a sze j, która 
czasu ohię-cia Rządu nad temi Kraiami,  był® 
zaw sze nayprzywiązańszą Molką Ludu swoicg0' 
W reszcie  nie potrzebo wab śmy tey nowry < 
przyszłości redy nie tyczącej się um ow y, ab/ 
wierzyć w  trwałość urządzeń Wiedeńskie^0 
Aktu- kongressowęgo , —  tego to dokumentu r 
na którym wspiera się dziś polityczny porzł" 
dek w E u r o p i e .  “


